
N- 3

k u r y e r  l i t e w s k i
u> W ilnie ii> Piątek dnia 5 Stycznia v.s.  1 8 2 3 Roku.

W  I A D O M O Ś C l  K R A J O W E

W i l n o .
Ogłoszenie L i te w sk o -W ile ń sk ie j  Gubernial- 

nego Rządu. Nayjaśnieyszy W ie lk i  Xiąże Cesa- 
rzewicz K o n s t a n t y  P a w ł o w i c z ,  pod datą i 5 te- 
raźnieyszego miesiąca decembra , J W .  Litewskie­
mu W ojennemu Gubernatorowi zalecić laczył, 
opublikować przez Ziemskie i Mifeyskie Policye, 
aby ma jacy potrzebę podawania do Jego Cesarze* 
wiczowskiey Mości ptośb i skarg, zachowali pra-* 
widia, przepisane w UkazAch lydSapryla 3o, 1764 
septembra i 5„ 1808 marca 3o, i 1821 roku gbra 
24 , to jest, aby każda prośba lub skarga 1 przy łą­
czone do onych annexa, pisane były na herbowym 
dwurublowym papierze; żeby też prośby i skargi 
układane były jasno, czystym stylem, i bez powta­
rzania materyi; żeby w nich nie było niestosow­
nych do interessu i obrażających wyrazów; i żeby 
pod temi prośbami i skargami, pad pisy w all się ci, 
k tórzy  one układali i przepisywali; i ze po dniu 
i5  januaryi n a s t ę p u j ą c e g o  1823 roku, każda proś­
ba lub skarga do Jego Cesarzewiczowskiey MośM 
przysłane, bez zacbowahia pomienionyoh prawideł* 
n i  osnowie rzeczonych praw, zostawione będąbez 
żadnego skutku i odpowiedzi proszącym-

Rząd Gubernialny z polecenia J W . L i te w ­
skiego VVojennego Gubernatora, o wyżey wyrażo­
nym Rozkazie Jego Cesarzewiczowskiey Mości, po­
daje do powszechney wiadomości, z przedpisaniem 
Mieyskim i Ziemskim Rolicyom, aby takowe 0- 
głoszenie natychmiast opublikowane było z ambon 
w kościołach w dniach świątecznych, i w żydow­
skich szkołach, oraz objawione w miastach, m ia­
steczkach i wsiach, dU należytego wypełnienia, z 
tym  dodatkiem, żeby w podających się prośbach 
J W  W . Litewskiemu W ojennemu 1 W ilem ktem n 
Cywilnemu Gubernatorom, memmey tez do roż­
nych Juryzdykcyow i U rzędn ików , pomiemone 
p raw id ła '  bvły zachowAne. Roku 1822 xbra 29 
dnia Autentyk za podpisem w Rządzie Gubern. 
zasiadających i korrek lą  Sekretarza. A. W ie rz ­
bickiego.__________ __________

K r ó l e s t w o  P o  ł s łt 1 e .
K u ry e r  W arszawski, we czwartek d. 9 s ty ­

cznia 7. W arszaw y umieścił; ,, Nayjaśnieyszy I a n ,  
nasz Najłaskawszy M o n a r c h a ,  spodziewany jest 
do W arszaw y  w sobotę lub niedzielę,

W ezera  wieczorem przybył do W arszaw y  
J W .  Hrabia Ożarowski, jenerał adjutant J. C. K; M,

A  U S T  R Y A.
D ostrzegact Austryacki zawiera z Tyrolu  pod 

26 grudnia: Dnia 24 t."ni. o godzinie 5 w ieczorem, 
N. Król Jmć Pruski, w nayściśleyszem incognito,pod 
imieniem Hrabiego Iluppin  przybył doInsbrucku i 
wysiadł do domu gościnnego pod złotem słońcem. N* 
Pan przepędził dzień wczorayszy w stolicy ley pro- 
wincvi, a dzisia przez St. Johann An Salzburga  w y­
jechał. W czora  wieczorem przybył także tu N ay­
jaśnieyszy Cesarz Jmć A le xa n d e r , i w Cesarsko- 
królewskim zamku wysiadł. Gdy Nayiaśnieyszy 
Pan Z l i r  i t  en około wieczora dopiero do tey pro- 
yrincyonalney stolicy mógł przybydź j przeto dla 
©świecenia drogi, w oddaleniu na jednę godzi­
nę od miasta, w małych oddaleniach po obu s tro ­
nach drogi, zapalone były beczki smolne, ktpre nie 
tylko oświcoały drogę, ale też i piękny widok czy.

ńily. Przedmieścia W ilten  i N eystad t takoż by­
ły  rzęsiście oświecone. Nayjaśnieyszy Monarchą, 
radośnemi okrzykami N iech iy je ! od żgńomadzo-i 
nego na ulicach ludu był witany, a wysiadającego 
u' pałacu gubernator prowiricyi i jenerał L u xen  
przyjęli, i do przygotowanych dla Nayjgśnieysze- 
go Gościa pokojów odprowadzili.

Zaraz po swćm przybyciu Cesarz Jmć przy­
jął odwiedziny Hrabiego Huppin, u k tó re g o  po ino  
w  wieczór nawzaiem był z odwiedzinami. Uzi- 
sia rano o godzinie 8, J. C. Al. w  towarzystwie 
Xięcia W olkuńskiego  i orszaku, we trzech pojaz­
dach, wyjechał do Alittenvalde, na granicy K ró­
lestwa Bawarskiego.

W iedeń dnia  00 grudnia.
Słychać, iż Rossyyski Radca Stanu H r. T a titz • 

Czew, uda się do JBukarestu , a z tam tąd do Stąm* 
buł u. (z -Gaż. W a rsz  j

Tryest dn ia  18 grudnia.
(z G azety W arszawskiey.)

W czora  zawinął tu  okręt z Czesme, fckąd dnia 
ś grudnia wypłynął. Przywiózł wiadomość , iż w  
nocy z d. i 3 na i 4 listopada, grecy powtórnie u- 
derzyli ze s tatkam i painemi na flotę turecką, 
k tó r .y ,  uszkodzoncy już d. 10 listopada, nie kaza- 
ńa wpuścić do Dardanellów: gdyż dowódca jev nie 
mógł okazać potrzebnego firmanu. Tym  razem u- 
trac iła  znowu jeden okręt linijowy , a 18 innych 
mniey więcey zostało uszkodzonych. Reszta floty 
odebrała nakoniec d. ł 4 listopada firman, aby za­
winęła do Galipoli, dokąd w bardzo złym ś lin ie  
przybyła. Kapitan wsponińionego okrętu  podał 
powyższą wiadomość Urzędownie do protokulu, o. 
raz i tę, iż okręty austryackie odebrały rozkaz, sto­
sowania się do postanowienia rządu greckiego, 
względem zamknięcia portów i  brzegów tureckich. 
(Donosząca o tern gazeta hamburska przydaje, rż jeśli 
się ta  wiadomość potwierdzi,będzie nader ważną.) ,

N i e m c y .
Stu lłgard  dnia grudnia.
(z G azety Pruskiey Stanu.)

NN. K ró l Jmć i Królowa dzisieySzego rana, 
\y towarzystwie J. K. W . Xiężniczki K aroliny  
W irtem berskiey, zaręczoney J. C. W .  W ielkiem u 
Xieciu Rossyyskiemu Michałowi, wyjechali do 
M ittenw ald  pod Jnsbruckiem, dokąd Się udali na 
otrzymane zaproszenie, dla widzenia się z N. Ce­
sarzem Jriicią Rossyyskim, z W erony  powracają­
cym. Mają stanąć w pótnienionem mieyscu d. 26, 
na który  to dzień i N. Cesarz Jmć Rossyyski do 
M ittęnw alde  ma przybyć. NN. Osoby- dzień 27 i 
28 mają razem przepędzić, a na 3 iszy tu  powrócić. 

W eim ar dnia  29 grudnia.
(z Gazety Pruskiey Stanu.)

W czora  zrana J. K. W . W ielki Xiążę Dzie- 
dżiczriy z J. C. W . W ielką Xiężną, i Xiężniczka- 
mi M aryą  i Augusty, przez Jena  i H of do Pilson , 
w Czechach, wyjechali, gdzie będą oczekiwać na 
przybycie N. Cesarza Jmci A lexa n d ra , k tóry  d.
2 stycznia tam przybyć i kilka dni ma zabawić.

Od brzegów M enu dnia  27 grudnia.
(z  Gazety W arszaw sk iey)

Radca handlowy H offm ann  ogłosił w gazetach, 
frankfortskich, iż póki nie nadeydzie wiadomość o 
dobrym przyjęciu wyprawy, która d. 22 listopada 
wypłynęła z M a r s y l i i  do Grecyi, póty postanowio­
no uie wysyłać żadney, prócz jedney jeszcze, która 
d- 1 stycznia r. i 325 ma wyyść pod żagle. W  kou-



ca pro*!, aby ochotnicy nie udawali się ani do
M arsylii , ani do Darmstadt , ani do innego mia­
sta, póki nic nadeydzie potrzebna urzędowa wia­
domość, którą  ma przysłać kommisarz, będący na 
wyspie Idryi.

Towarzystwa,  utworzone dla wsparcia Gre ­
ków, powiększają się w Szwaycaryi.  Podobne to­
warzystwo w .S z a fu z ie  ma wielu członków.

F  R A N C Y A.
Perpignan dnia  i 4 grudnia.
(z Gazety Pruskiey- Stanu.)

W e z e r a  przyszły tu  cztery wozy z ran iony­
mi woyska wiary, którzy naprzód byli w Mont- 
Louis  a potem w 111. Umieszczono ich w szpi­
talach mieskich.

Jenerał Grimarest przybył wczora z M ar­
sylii  z pólkownikiem M artinez  idwóma oficerami 
karabinierów. Udał się do Arcy biskupa Creus, w 
wielkim mundurze i we wszystkich swoich orde­
rach. W  M arsylii  wszyscy ci oficerowie, podług 
etatu, stosovrnie do swcy rang-i, byli utrzymywani .

D. 11 wszystkie woyska wiary rozbrojone u- 
szykówały się były na naszem ter rytoryum, ma­
jąc do St. Laurent tie Cerda wychodzić: wiado­
mość o zbliżeniu się M in y  z korpusem przewyż­
szającym, stała się pobudką do przeciwnych roz­
kazów.

Prefekt  tuteyszy odmówił ogłoszenia znaydu- 
jącym się tu Hiszpanom amnesty), przez jenerała 
A lin ę  w ydaney, którą  mu Konsul hiszpański prze­
słał. Jedriak mieszkańcy tuteysi uwiadomili ich o 
tern: wielu, którzy się na skutek tego u konsula 
stawili, i od niego zwyczayne pasporta na po­
wrót  do kraju otrzymali,  nie mogli poświadczenia 
ich cd prefekta otrzymać.

Dnia  16. W czora  przybył  tu Don F. Sola, 
kanonik tortozański i członek regencyi.

Bajonna dnia  16 grudnia.
(z tey ie  gazety)

Odonnel tu przyby ł. Ku esada również z Pa­
ryża ma tu bydź wezwany,  dla czynienia nowych 
usiłowań ku dobru sprawy rojalistów.

Tuluza dnia  i 4 grudnia.
(z tey ie  gazety).

Od kilku dni Pireneje okryte  są śniegiem, na 
Stopę głębokim.

Ilrabia Villefranche, k tóry woyskiem wiary 
na mieyscu Erolesa dowodził, po rozsypaniu się 
swojego korpusu, do Fos także przybył.

Paryż, dnia  20 grudnia.
(z Gazety Warszawskiey.)

W czora  przede mszą Margrabia Belissen i 
Hrabia  Reinhard,  poseł nasz w Frank forcie, mie­
li prywatnie  wysłuchanie u Króla. O godzinie 
pół do pierwszey , przyjął Monarcha Xiecia 14 el- 
lingtona, k tó ry  blisko godziny bawił u niego, a 
polym udał sic do Xięcia Angouleme  i jego mał­
żonki. Dziś wieczorem zamyśla ten Xiążę wyje­
chać 'do  Londynu.

Hrabia  Vincent , ,poseł austryacki  przy dwo­
rze naszym, dał wielki obiad dyplomatyczny, na 
którym znaydował się także Xiążę 14’ellington.

Czytamy w Monitorze  co następuje: „ iiisz-,
pański jenerał brygady, Sanchez de Cisneros, prze­
szedł na stronę rojalistów, znaydujących się w 
M ora  nad Ebrem , co nazajutrz ogłoszono woysku, 
nad którem objął naczelne dowództwo. I n n v  zaś 
jenerał brygady, nazwiskiem Uirnann, były guber­
na to r  Pensacola, znany z waleczności swojey, po- 
rzucilpodobnież sprawę rewolueyonistów. Jest on 
na czele oddziału, złożonego z j,ooo ludzi, który 
czyni obroty na granicy Arragonii i Walencyi,  
Dowódcy ci, stawaiąoy w obronie wiary i Króla, 
pokrzepili-odwagę żołnierzy wiary,  i obiecują zwy- 
cieztwo ich orężowi. Nie upadła jeszcze sprawa, 
którey usługi swoje ofiarują. Oddziały rojalistów 
zbierają się od kilku dni. Curvillas, Merinos, oraz 
inni dowódcy połączyli się z sobą,  i z licznem 
woyskiem zaymują Pria de Ordina. Ci, którzy 
byli w  niższey Arragonii  i iValencyi, udali się 
dq M equinenza , gdzie mężny Bessieres dowodzi: 
«i xukoa'tcc, którzy stali nad Ebro, zebrali się w

Nawarrze.“ Powyższy artykuł Monitora (dodaje ga­
zeta berlińska) sprawia niejakie wrażenie.

P aryż  dnia 25 grudnia.
(z Gazety Pruskiey S tanu)

Dziennik sporów odw oluje pogłoskę o śmierci 
gubernatora Guudalupy, Hr .  Lardenoy.

Dnia wczorayszego rozeszła się tu pogłoska, 
Wyraża gazeta Drapeau blanc, że ministeryum 
woyny wydało rozkaz do dowódzców_ twierdz w 
prowincyach północnych, ażeby 4o ;ooo do Montau- 
han i Bujonny  wysłali, i żeby w d. 3 t z. m. zwy­
kle się wydające uwolnienia od.służby wojsko­
wym wysłużonym, ^trzymali do czasu nieoznaczone­
go. Obie te pogłoski potrzebują potwierdzenia.

Wydawca ' liberalnego dziennika, Fcho du  
Nord, zapozwany został przed sąd policyi popraw- 
czey w’ Lille, za umieszczenie wyrazów ubliżają­
cych rządowi królewskiemu, i usiłowanie zamie­
szać spokoyność publiczną

P a ry ż  dnia 23 grudnia.
(z Gazety 14'arszauskiey.)

Prezes rady ministrów , minister interessow 
zagranicznych i minister sprawiedliwości, praco­
wali wczora koleyno, z Monarchą.

Dnia 2i b. m. Vice-Hrabia Chateaubriand 
miał u Króla Jmci  wysłuchanie, trwaja^ce bli/ko 
godziny.

Marszałek Davousthyl  mocno chory, ale w y ­
szedł już z niebezpieczeństwa.

Jenerafny prokurator  sądu w Amiens, z.apo- 
zwał przed sąd tuteyszy wydawców odpowiedzial­
nych Konstytucyonisty, Kuryera francuskiego i  
Sternika.

Przyjęcie Xiędza Frayssinous do grona aka­
demii f rancuzkiey, miało na sobie charakter  cdda- 
Wna nieznany przy podobnego rodzaju uroczysto­
ściach. Dawniey mowa członka przyymowanegoi  od­
powiedź sekretarza, były czczą zamianą smieszny eh 
grzeczności, i nadętych peryodów, które nazywano 
wymow ą akademicką. Dziś zaś nowy członek miał 
mowę,niejako członek akademii.ale jak mówca, p rzy­
wykły objaw iać zdanie swoje' z godnością w naywa- 
żnieyszych przedmiotach. Biskup hermopolitańskj,

' okazał w mowie swojey jędrną zwięzłość, ton szla­
chetny i wzbudzający szacunek, przez objaw ienie u-  
czuć religiynych, tudzież pięknych:zasa<l, które nju 
tak wielką zjednały powagę w opinii publiezney. 
Mówca oddał cześć szanow nemu Xiędzu SiccarJ> 
byłemu naczelnikowi instytutu głucho niemych, i 
7. wielką dobitnością okazał cel, duch i środki ley 
cudo’.vney nauki, która brak mowy zastępuje. Glos 
sw py zakończył pochw ałą I .uduika  X I V ,  i w ieku 
religiynego, któremu ten w zór Królów zasłużył na­
dać sw e imię. W  ogólności człom k przyjęty, t.-.k. 
był Wymówmy w Akademii, )ak na kazalnicy ewan- 
jeliczney. Powinszujmy akademii francuzkiey tey 
sessyi,która będzie stanów ila epokę w jey rocznikach 
literackich. Minął więc już czas, kiedy ty lu! człon­
ka akademii był patentem niedowiarstwa. O- 
by nasza l iteratura, oświecona i naprowadzona na 
prawdziwą drogę , przez ducha religiynego, wyda­
ła wkrótce nowe dzieła wzorowe, klórc-by stawić 
można naprzeciw mniemanym dziełom lilozolicz- 
cznym, które od czasu sławnego wieku Ludwika 
XIV,  wycieńczyły ducha francuzów.

Jeżeli chcemy zniszczyć niebezpieczeństwo, 
w które rewolucyc wprawują-cywii izacyą Euro-  
PYi poradźmy się w tey mierze jednego dziennika 
liberalnego, i pójdźmy za radą, jaką nam daje w 
swojey głębokiey mądrości. „ Nie mieszaycie się 
(pisze) do rewmlucyi, które powsta ją5 pozwólcie, 
mechay biorą swóy skutek i rozniecają ognie; do­
piero po ich ukończeniu należy napraw ić złe, któ- 
reby mogły zrządzić.“ W yborna  loika! która toż 
samo znaczy, jak gdyby kto powiedział:  dozwól 
spalić swóy dom, kiccly się zaymuje: bo nienale-
ży gasić ognia, gdy się zacznie palić; ale gdy wszy­
stko się spali.

Nadzwyczayne wiadomości odebrane z P a ry ­
ża  pod dniem 27 grudnia (piw.e gazeta berlińska) 
donoszą, iż Xiąże M ontmorency , minister interes- 
sow zagranicznych, podał prośbę o uwolnienie od 
urzędu, po sessyi ministeryalney odprawioncy d.



a 5 grudnia , n a  k tó rey  była m ow a o in teressach
hiszpańskich. K ró l  Jm ć zezwolił na  jego uw oln ie­
nie, a H rab ia  Villele  sp raw ow ać będzie tym czaso- 
w ie  u rząd  m in is tra  in teresów  zagranicznych.

M onitor z  dnia 2G zaw iera  u rzędow ą notę 
Hrabiego Fillele  do Hrabiego de la Garde, posła 
francuzkiego p rzy  dw orze m adryck im . N ota  ta  
zapewnia pokov z Hiszpanią w  razie, gdy H iszpa­
nia sama potrafi u siebie p rzy w ró c ić  spokoyność.

P a r y ż  dn ia  ab grudn ia .
(z Gazety  P r u s k ie j  S tanu  )

Podług postanowienia wielkiego strażn ika  p ie­
częci z d. 16 z. m., m ający bydź umieszczeni u- 
rzędn icy  w  oddziale sądow niczym  w całem k ró ­
lestwie, będą pobierali płacę lin należną ocł dnia, 
w k tó ry m  w ykonają  przysięgę. D o tąd  wypłacano 
od dnia 1 tego miesiąca, k tó ry  po w ykonan iu  p rz y ­
sięgi następował, a to w celu powiększenia summy; 
przeznaczoney na  opłatę pensyi osobom, n a  u rz ę ­
dach zasłużonym.

Dnia 19 b. m sąd królew ski w  Cden  p o tw ie r ­
dził w yrok policy! popraw czcy  lego miasta, za­
padły 4 października z. r. na kupca Marechal,  za 
przeda wanie tróy k 'dorow ych  szv-jek ; osądzono go 
na i 4slodniowe więzienie i 100 fr . k a ry  pienię- 
żnry.

Miasto L eo d yu m  apellowało od w y ro k u  sądu 
w Pontoise, k tó ry  odrzucił żądanie tego miasta, o 
Wydanie .serca Gretry.

Dozorca celnyr p rz y  roga tkach  N eu il ly ,  
Tevenin ,  p rzekonany, o porozumienie się z h a n ­
dlarzam i wina tegy m iis ta ,  gdzie przed niedaw ne- 
mi czasy 4 wozy po 24 beczek w ina bez opłaty  
w prowadzić pozwolił, skazany został p rzezsąd  t a ­
m eczny  na karę, s tania  u  pręgierza, 200 fr. k a ry  
p iem ę/ney , i 5oo fr. w ynagrodzenia 'szkód , oraz 
na odjęcie dosto jeństw a kaw alera  legii hono- 
rowcy.

\V salach L u w ru  od dnia ju trze jszego  zaczy­
na się w ystaw ien ie  płodów rękodzielni kobierców 
gobehaskicli , i rękodzielni porcellany W Sevres. 
W ystaw ien ie  t rw a ć  będzie do 5 następującego m ie­
siąca.

Xśążę W e ll in g to n  d. 21 przejeżdżał przez 
B oulogne  do Calais.

Sąd kassacyyny (oddziału próśb) zgrom adził 
się wezora rancf dla postanowienia w zględem  o- 
brazliw ey skargi, zaniesioney przez w ielu  depu to­
w anych lewey s trony, na  jeneralnego p ro k u ra to ­
ra  P. M a n g u in .  Posiedzenie było tajemne. PP. 
L a fi t te .  Foy, Girardin , L a m e th  i inni diugo z n ie­
cierpliwością w pobocznych salach czekali na  sku ­
tek obrady, k tóra półtory  godziny trw a ła :  i n ie-  
mogli się doczekać. Słychać, iż zgromadzenie, po 
w ysłuchaniu  ra p o r tu  zdającego spraw'e, Barona 
D u n o yer , i jeneralnego p ro kura to ra  P. M ourre , 
prośbę PP. F o y , L a fi t te .  odrzuciło. Z  ciekawością 
oczekują obszernego doniesienia o pobudkach z 
wielkiemi szczegułami wył mszczonych, na k tó ry ch  
się owo postanowienie zasadza.

P a r y ż  dn ia  25 grudnia .
{zKorrespondenta hamburskiego.

M inister  s tanu Baron Portal  b y ł  u J. K .  M. 
ze złożeniem swojego uszanowania.

Z iw cz o ra  rano  peseł rossyyski o trzy m ał n ad ­
zw ycza jnego  7, M a d r y tu  gońca, k tóry  w czora w ie ­
czorem do Petersburga  w ysłany  został.

W c zo ra jsz eg o  wieczora nasz m in ister s tosun­
ków zew n ę trzn y ch  wysiał gońca do M a d ry tu .

Od kilku dni znaydujesię  tu  jeneralny p ro k u ­
ra to r  M a ngu in .

L ord  W elling ton  dnia 22 o 4 zrana siadł na 
ok rę t  w Calais.

N ow y poseł hiszpański p rzy  dw’orze londyń­
skim P.Jabot,  k tó ry  w podróży sw ey  tu  przybył, 
zabawi tu dni kilka.

X iad z  Llorente,  k tó ry  ztąd w y p raw io n y  zo­
stał, już przez Bordeaux  przejeżdżał.

L is ty  z B a jo n n y  donoszą, że bieg pocz ty  do 
Hiszpanii i z tam tąd  jest bardzo regularny.

Szkoła politechniczna, k tó ra  daw niey  w e ­
w n ą trz  i zew n ątrz  zupełnie na sposob żołnierski 
urządzoną była, a późniey różnym  odmianom uległa, 
między innemi, że ubiór uczniów był odmieniony.

T e raz  z pow ierzchowności znow u zdaj? się do daw* 
nieyszego system atu  powracać. Zam iast  kapelu- 
szow okrągłych  i zw yczayney  sukni cyw ilney , u- 
czniowie chodzą te raz  w m u ndurach  oficerów ar* 
ty le ry i  bez epoletów.

H i s z p a n  1 1  A.
M a d r y t ,  dn ia  9 grudnia .
(z G azety  W arszaw skiey .)

D nia 6 b .  m. z okoliczności urodzin  Króla, by ły  
pokoje u dw'oru, ale nie bardzo liczne.

Zaciągnię to  już 7,000 ludzi do gw ardy i naro- 
dowey, a po uskutecznieniu  podobnych zaciągów, 
w e  w szystk ich  p ro w in c ja ch ,  liczba m i l ic j i  w y ­
nosić będzie 87,000 ludzi.

W s k u t e k  zaw artego  układu z Anglią, 3o,000 
broni, racliuiąc sz tukę po 6 pesos, m a bydź do ­
staw ionych  do Alikantu .

W sz y scy  karm elic i  opuścili miasto Fich.
D n ia  12. S tany  odrzuciły  pro jek t Pana Seer- 

r a , względem utw orzen ia  banku, mającego się t r n -  
dnić przedażą i kupnem papierów  skarbow ych, o- 
ra z  względem pożyczki patryo tyczney .

Jenerał D u p u y  i in n y  w yższy  oficer z daw - 
nieyszev gw ardyi,  zostali uwięzieni w A ndaluzyi,  i 
sprow adzeni do tu teyszey  stolicy.

Goniec n ad z w y c z a jn y  przyw iózł w tey  ch w i­
li wiadomość do M a d r y tu , że konsty tucyoniści  zdo­
byli tw ie rdzę  M equinenzq  i pow stańców  w  pień 
w ycięli .  __________

W  ł ,  O C H Y.
Od gra n ic  włoskich dn ia  19 grudnia .

(z G azety  W arszaw skiey .)
M argrab ia  Paulucci,  K o n t r  A dm ira ł  i d o ­

w ódca potęgi m orskiey A ustryack iey  na  śred- 
ziem nem  m orzu, p łynął  d. 12 listopada na frega­
cie Lips ia  do Z a n te .  gdy o godzinie 1 popo łudn iu  
uderzy ł  p iorun w g łów ny m aszt;  zupełnie go po- 
trzaskał,  i kaw ałk i o podał rozrzucił.  Porobił oraz 
inne szkody; lecz ok rę tu  nie zapalił. T rz ech  m a j t ­
ków  u trac i ło  życie, a 5 zostało ranionych.

Słychać, iż na czas jeszcze nieoznaczony K r ó ­
les tw o  N eapolitańskie zostanie osadzone woyskiem 
austrynckiem  ; lecz w y d a tk i  na  to  mają b y d ź , ile 
możności, zmnieyszone. Ifząd  sardyński szczęśliw­
szy jest w  żądaniach sw ych , niż neapolitański; 
gdvż osada aus tryacka  pozostanie ty lko w t w i e r ­
dzy A le x a n d ry i ,  a reszta  woyska w oznaczonym  
czasie w yydzie  z Piemontu.  Słychać, iź kom m i- 
sya, tw o rząca  się w  W ie d n iu  i złożona z m in i­
s t ró w  zn aczn ie jszy ch  kra jów  włoskich, postanowi 
czas, kiedy w y jśc ie  w oyska austryackiego z K ró ­
les tw a Nenpołitańskiego nas tąp ić  będzie mogło. 
K ról sardyń-.ki zaszczycił o rderem  Zw iastow ania ,  
austryackiego  szambelana H rabiego  W rb n a ,  ros- 
syyskiego jenerała ad ju tan ta  N ięcia  W olkoftskiego , 
i H rabiego Bernsdorf,  pruskiego taynego radcę  ga ­
binetowego. »

L is t  z A n ko n y  w yraża: „ Z w y c ięz tw o  G re ­
ków  odniesione na morzu, jest n ierów nie  ważniey- 
szem, aniżeli z początku doniesiono. Podług r a ­
portu , k tó ry  A dm iralicya w  I d r y i  d. 24 listopada 
odebrała, u trac ili  tu rc y  21 okrę low , między któ- 
rem i jest 7 wojennych. O k rę t  adm iralski 1 dw ie 
frega ty  spalono; dw ie  inne frega ty  i i 5 k o rw e t,  
b rygów  i galiot rozbiło się, lub n a  brzegi Azyi, 
m iędzy  p rzy lądek  Phonias  i po rt  L im a n .zapędzo- 
nem i zostało; dwie frega ty  bez m asz tów , w y s ta ­
wione na w olą  w ia tru ,  eskadra grecka zabrała. 
G dy  flota tu reck a  po znaczney stracie  w ra ca  na  
zim ę do Stam bułu ,  ty m  czasem grecy, pow odow a­
ni śmiałością i n iezm ordow aną chęcią zrzucenia 
jarzm a tureckiego, nie m yślą o spoczynku, i ro z ­
postarli się po całem m orzu  wschodniem, k tó re  eska­
d ram i swem i zasłaniają. Ipsa ryoci k rą żą  p rzed  
D ardanellam i, id ryyczykow ie  p rz y  w yspach  cy- 
kladskich, karyoci p rzy  K andyi i w yspach spo- 
radzkich; często n aw e t  zbliżają się aż do brzegów  
c y p ry jsk ich .  Jeden  oddział ich o k rę to w  stoi w  
zatoce argolskiey i strzeże zamknięcia N a p o li  d i  
Romania-, drugi oddział posuw'a się do brzegów 
E p ir u  dla u t tzy m an ia  albańczyków  w  spokoyno- 
ści, a t rzec i  oddział, pod dow ództw em  biegłego

C*)



Łatarosa, przybył vr okolice Patras, a na wzmo­
cnienie etolczyków sprowadził do M issolunghi 5ooo 
woyska z Peloponezu, pod sprawą młodszego A'i- 
k jlas.  Myśli on przedrzeć się przt z ,małe Durda- 
nelle i weyść do ciaśniny lepanckiey, aby okręty 
neutralne nie dostawiały żywności Koryntowi i 
Lepantowi.

T u n c Y A.
Od granic tureckich, dnia  i 4 grudnia.

( z  G azety PPai-szawskiey).
Odebrane w Sem linie  listy z Bitoglii pod d. 

26 listopada opisują w następującym sposobie t r a ­
giczna śmierć Churszyda Baszy. Po nadeszłym 
firniańie względem odebrania mu dowództwa, So- 
lidar (adiutant) jego, z którym się dawniey poró­
żnił, wyjechał do Stambułu, dla doniesienia Dywa­
nowi o skarbach Alego, baszy Ja n in y  i poźniey- 
Szych działaniach wojehnych W Morei. Porta,  
majac go już w podeyrzenin, z powodu odmówio­
nego” zdama sprawy o skarbach Alego, postanowi­
ła go sprzątnąć ze świata, i wysłała dwóch Bo- 
Standii Baszów do Laryssy, którzy tam d. 19 li­
stopada przybyli,aby go.albo do .Stambułu sprowadzi­
li, albo w drodze zabili. Churszyd  wolał sam so­
bie życie odebrać , i ot ruł  się d. 26 listopada. 
Kassyera jego powieziono do Stambułu, a cale woy- 
sko natychmiast się rozeszło. Powstali  zaraz al- 
bańczykowie, i wnuka A lego  Baszy, którego im 
C hurszyd  przed śmierciayWoją wydał, sprowadzili 
z t ryumfem do Jan iny . Zdaje się, iż wypadek 
len ułatwi  Grekom zdobycie Łaryssy.

Listy ze Smjo-ny donoszą, iż kapitan Basza 
nie znaydywal  się na'okręcie Imijowym, który gre­
cy wy sii Liii napowietrzę. Z rozkazu jednak Suł­
tana, ucięto mu głowę w Gallipoli, i posiano ją 
do Stam bułu. Po spaleniu pierwszego okrętu li- 
nijoWego d. 10 listopada, stanęła flota turecka tuż 
przy Dardanellach, i chciała znaleźć przytułek. D o ­
wódca tameczny żądał okazania 1’irrnanu, bez k tó ­
rego żad'*n okręt  zawinąć nie może. Nadaremnie 
kapitan Basza wystawiał  mu niebezpieczeństw o, na 
jakie się naraża od statków pałnyoh greckich. Upar­
ty  dowódca nie dozwolił mu weyśoia. W  nocy 
potem z dnia i 5 na i 4 listopada, kapitan grecki  
M ijau ly  przybliżył się trzeci raz do floty, 1 zapa­
lił okręt liniowy, tudzież dwie fregaty. Pow tór­
ne to nieszczęście było yyiększem od poprzedzają­
cego. 16 innych okrętów tureckich w zamieszaniu 
utonęło.

A n g l i a  
Londyn  dnia  10 grudnia.

(s Korrespondenta Id at Stawskiego)
Onegday tak  gęstą mgłą Londyn  był okry­

ty iż w dzień w pośród ciemności omackieiii Indzie 
chodzić musieli, 1 wiele się przypadków wydarzy­
ło. Przewrócono powóz, a siedzący w mm jego­
mość ciężko został skaleczony, dałna zaś dwa ze­
bra  złamała Gorzey jeszcze wydarzyło się dwóm 
ludziom na gościńcu, gdy się ich wóz przewrócił:  
wpadli pod brykę z ciężarem, 1 tak życie utracili.

Towarzys tw o kupców morskich obchodziło 
wczora uroczyście rocznicę swego założenia. W ie l ­
ki obiad dany był w gospodzie pod koroną i ko­
twica- Znaydowało się na nim kilku ministrów; 
Pan ‘C anning  nie przyjął zaproszenia. Hrabia L i­
verpool, jako prezes, pierwszy raz osobiście towa­
rzys twu przewodniczył ;  przy nim siedzieli Lord 
M elville, PP. Robinson, Lushington, i inni. W z n o ­
szono różne ulubione toasty,  lecz wzniesiony przez 
Lorda Liverpool, „za drewniane mury starożytney 
A ngb i ’. ” z naywiększym zapałem był przyjęty.

Słychać, iż wkró tce  u nas zaczną gazem o- 
świecać zegary mieskie na Wieżach 1 kościołach, 
(w Berlinie od niejakiego czasu cyferblaty zega­
rów na domach pocztowym i akademickim, ze szkła 
przeźroczystego zrobione, w czasie ciemney nocy 
za pomocą lamp są oświecane).

Pozwolono drukować. Z  polecenia J A
A ndrzey  Bucht

Z powodu wielkiey trudność/,  jakiej  doznają 
uczniowie w nabyciu zwłok ludzkich do uczenia
się praktyczney anatomii, wielu bardzo udaje się  
do P aryża , w celu słuchania tey nauki.

L ondyn  dnia  i 5 grudnia.
(z G azety ry zk iey  Zuschauer)

Margrabią W ellesley, Vice Król irlandski, b r a t  
PP ellingtona  przed niedawnetn czasem był na tea­
t rze vv Dublinie. Przyjęto go z oklaskami, które  
wnet  zagłuszone zostały gwizdaniem i sykaniem? 
nakotnee rzucono na niego flaszą, która  go na  
szczęście me trafiła.

ózesnaście hrabstw uczyniło postanowienie, 
Zwołać zgromadzenie, dla dopraszania się odmia­
ny parlamentu.

Londyn , dnia  18 grudnia.
(z G azety W  arszawskiey).

Gazety tuteysze są powściągliwsze, niż daw« 
piey, co pochodzi z systematu, jaki Anglia przyję­
ła. Wkrótce  będą zapewne miały sposobność do- 
kład niey się oświadczyć; co póki nie nastąpi, p rzy ­
taczają rozchodzące się pogłoski o stanie polityki. 
I tak: piszą, iż gt*y Xiążę W ellington  przybył do 
P aryża , i gdy mu doniesiono o tem, co rząd Iran- 
cuzki uczynił względem Hiszpanii, po powrocie- 
Xięcia M ontmorency, nie bardzo pocliwalił te k ro­
ki, radząc łagodmeyszy sposob postępowania. Przy­
jęto jego wniosek, a potem Xiążę W ellington  po­
słał przepisy posłowi angielskiemu w M adrycie , 
aby wszelkiemi sposobami starał się hamować zby­
teczny zapał Umysłów. Wkró tce  spodziewamy 
się tu powrotu Xięcia W ellingtona, a jak słychać, 
Lord S tu a rt y.aymie się daLzemi układami.

Przyjemną jest wiadomość dla każdego przy.  
jaciela ludzkości, iż pełnomocnik rządu naszego 
w W eronie, uskarżał się mocno na ciągłe prowa­
dzenie handlu niewolnikami.

' K r ó l  Jmć dał niedawno bal i wieczerzę dla 
dzieci znakomitych rodzin w B righ ton .

Parlament  został znoWu odroczony od d. d 
s tycznia do 4 lutego.

Wiche r  d. 5 In rn.. wywrócił  dwa .razy pocz­
tę wozową, idącą z  Holyhead  do Schrewsbury , i 
tak uszkodził, iz nie mogła odbywać dalszey drogi.

Związki przyjazne Anglii z Persami znowu 
Się wzmacniają.

Anglia ma teraz 25 półki jazdy, ą ioó półkowr 
piechoty. W  Irlandyi stoi 7 pólków jazdy, a 29 
piechoty. Na wy spach joiLkich jest 6 jiółliow pie­
choty') w Indykach wschodnich 20, a zachodnich 11. 

Londyn dnia  21 grudnia.
( ł  G azety  W  a rs taw s k iey.)

Dzisiey sza minis teryalm gazeta tuteyśza K u - 
ryer  umieszcza wyjątki  z dzienników fraucuzkich 
pod d. 19 b. m. i kończy je następującym ważnem 
oświadczeniem: Oto są wyjątki z gazet, któreśmy 
przez sztafetę odebrali. Nie czynimy nad niemi 
żadnych uw ag; musimy atoli doJać, iż jaki knlwiek 
nastąpi wypadek, nikt się jednak nie znsydzie w 
Europie, któryby ńiebył zupełnie przekonanym, iź 
naymocnieysza i nayszczersza chęć utrzymania po­
koju , była dla rządu angielskiego prawidłem w  
jego postępowaniu.

W i a d o m o ś c i  r o z m a i t e .
(z Gaz. W ar ) Pan Church, konsul ZjednocZc*. 

nych btanow północney Ameryki,  chce za pozwole­
niem rządu kantonow wodzkiego i genewskiego, ufy- 
stawić siatek parowy' do żeglugi na jeziorze L tm a n , 
który codzień dla wygody podróżnych pły nąć będzie 
z Genewy do L a u za n n y , a latem nawet  do Vivis.

Tegoroczne wino bardzo podrożało w Niein- 
czechg od jesieni cena jego podniosła się blizko 
czwart ą  częścią.

Kurs wileński na assygnaty od dnia 1 stycznia 
rubel srebrny 3 rub. 78^ kop., czerwony złoty no­
wy r. 11 kop. 57, s tary r. 11 kop. 38, imperyał  r. 36 
kop. 77*.

\  W ojennego Litewskiego Gubernatora.
1 rski R zeczyw isty  Radca Stanu i Kawaler.

w  D rukarni Redakcyi.
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TVilno dnia 5 Stycznia Roku 182  3 v. s.
W  i l n  o.

W  S vhote dnia G stycznia, dana będzie m a ­
skarada, w  domu W  W . M ullerów w  sali reduto.* 
w e y  , na tłochod Inw alidów . Prz.edu iot ta­
k o w y  od tvaleyszey Publiczności, która w podo­
bnych okolicznościach z w yk ia  się zawsze odznaczać, 
Spodziewać s ię  każe i teraz licznego zgromadzenia.

P o - e e w.
1 . W e d l e  U c a i u  J e g o  I M P E R A T O R  S R  I E Y  

M o ś c i  S c m o w ł a d n ą c e g o  C a ł ą  R o s s y ą  etc.  etc.  etc..
W i V J P p .  Teressie matce ,  W i n c e n t e m u  s y ­

n o w i ,  F d i c y a n n i e  córce A n d r z e j e w s k i m  z  d o k t a -  
d t m  o p ie k i ,  1  g n ą c e m u  ii A n n i e  W  ino g r o d z k i m  m a ł ­
ż o n k o m  assesorom stopi tri  su kcessy i  po  L u d w i k u  
W' m o g r o  d i k i m  o z n a c i a j ą c y m , T a d e u s z o w i  K a t y ń ­
sk ie mu ,  A n n i e  z Suśc ie lsk ich A J a r k o w s k i e y ,  n a  
w a r u n k a c h  D e k r e t e m  S ą d u  G łó w n e g o  IF r e m is n -  
n t g o  d e p e r ta m e n tu  p r z e p i s a n y c h ,  pretensororn do  
m a s s y  K u l i k a ,  a z a ś  M a r c i n o w i  S le n d t i n s k ie m u  
b y łe m u  R a d n e m u  i  A h n i m s t r a t o r o w i  m a s s y  T o ­
b iasza  K u l i k a , z a w i n i a j ą c e m u  i  o d p o w i a d a ć  p o ­
s i a n e m u ,  Franciszce  m at ce , F r a n c i s z k o w i , A l s -  
X a n d r o w i „ K a i i m i e r t o w i ,  s y n o m  Su9c:eckim,  H e ­
lenie z  S u ś c i e c k i c h R  e l insk iey  K a p U a n o w e y  córce,  
j a k o  sukcessorom d - b i t o r a  i .  p .  F r a ń . i i z k a  Ś w i ę ­
c ickiego ,  A n to n ie m u  G r z y m a y l e ,  J ó z - f o w i  H o u -  
w a U i w i -  b y t e m u  F r e z y d e n t o w i  i j e g o  p i s a r z o w i  
S w i ę to r z e c K is m u ,  A n t o n i e m u  i s a m e j  A i e m n i c k i m ,  
L u d w i k a  i A g a t y  S t remsk ich  sukcessorom, p i s a r z a  
M a l c z e w s k i e g o  sukcessorom,  C y p r y a n a  S ie w r u k a  
sukces sorom i d z i e r ż ą c y m  j e g o  m a j ą t e k ,  A d a m o ­
w i  Ga/ę  ikieuiu,  K a r o l o w i  P  ó rz e  K w a r t a l n y m ,  
A  e x a n d r o w i  Słuckternu,  J ó i e / o w i  K r t y c z e w s k i e -  
m u ,  K a t a r z y n i e  C h o d a s e w i c z o w e y  m a t c e  i  d a l ­
szemu p o t o m s t w u ,  sukcessorom J a n a  C h o d a s s w i c t a ,  
14 in cen t - m u  R u t k i e w i c z o w i ,  A n d r z e j o w i  K r u k o w ­
skiemu,  W o l s k i e m u  s t o l a r z o w i , M a t e u s z o w i  R y n -  
k i e w i c t o w i  W assys tency i  i e g o  p a n a  i d z i e d z i c a  
d w o r u  k u y r a n s k i ' g o ,  X -  X a w t r e m u  L ack ie m u ,  X .  
J ó f f o t o w i  L a u d a ń s k i e m u  Sup er io ro wi  k la sz to ru  
X X .  M is s io r ta r z o w  w i le ńs k ic h , o r a z  F r a n c i s z k o w i  
P o t n a n s k i e m u  P r e z y d e n t o w i  m ia s ta  W  d n a ,  A n ­
d r z e j o w i  W o r o n o w i c z o w i ,  L u d w i k o w i  K a m e r o w i , 
G r z e g o r z o w i  Ł o n k i e w i c t o w i ,  L e o p o l d o w i  K r u p i ń ­
sk iemu R a d n y m  s top ień  o d p o w i e d z i  w  obje ic ie  
J u n d u s z o w  m ieysk ic h  o z n a c z a j ą c y m ,  S t a r o z a k o n -  
t i y m  , E l i a s z o w i  M  n d e l o w i c z o w i , B , r u c h o w i ,  
B e r c e  J j fybo , wic iow i  S c l a i b t r g o w i ,  J u d e l o w i  J a -  
n o s e w ic z o w i ,  E ' i a s z e w i c z o w i  I I  r s z o w i c z o w i ,  Z e - 
l i k o w i  E l i a s z e w i c z o w t ,  L ' y b i e  G a l a m i k o w l ,  w s z y ­
s tk im  pre tensororn,  i  d e b i t o r o m  p o z e w  do e x d y -  
Uii zy i  p r z e d  s ą d  M a g i s t r a t u  w i l e ń s k ie g o , rem is -  
są  są du  g ł ó w n e g o  dep ar ta men tu  2 g o  wi leń sk iego  
W rok u  i i  5 mies iąca  8 bra d n ia  6  z a s z ł ą , n a ­
z n a c z o n y ,  z  cy tacy i  sukcessorow z e sz łe go  ś. p. 
J t - n a  M a r k o w s k i e  g o ,  W I P J P P .  S ta n i s ł a w a ,  K a ­
j e t a n a ,  i A n t o n i e g o  M a r k o w s k i c h  brac i  r o d z o ­
n y c h  p rz y  o d n . e s le m u  się do  oś wi adczen ia  na  
i a r ę  i e x i y w i z y q  , de kr e tó w  s ą d u  g ł ó w n e g o  
w r e m i e n n e g o  d e par t am ent u  1 8 1 2  roku  j a n u a r y i  
jO d ni a  i M a g i s t r a t u  wi leńsk iego  s 8 i 4  sep tem - 
b ra  2 3  d n ia  z a p a d ł y c h ,  i n s k r y p e y o w , r e g e t t r o w , 
k o n t r a k t ó w , a d n o ta t ,  l i s t ó w ,  i w sz e lk ie g o  r o d z a ­
j u  t r a n z a k t o w , a mianowi c ie  o to :  z e s z ł y  o j c i e c  
i a l c y c h  się sukcessorow p r z y j m u j ą c  na siebie k a u ­
c j ą  z a  massę m a j ą t k u  T o b ia s z a  K u l i k a ,  na  j e ­
g o  k r e d y  t o r o w  u> s a t y s f a k c j ą  ich s tosun ków  p r z y ­

na le żn ą ,  z  o b i a l n y m  S le n d z in s k im  r a d n y m  M a ­
g i s t r a t u  wi leńsk iego ,  j a k o  c z ł o n k i em  do  i n w e n -  
t a c y  i,  l i c y t a c y i ,  i a d m i n i s l r a c y i  w y k e m e n d e r o -  
W a b y m , c u l y m  t a k o w y m  s p i s a n y m  f u n d u s z e m  
w  polnie ad m in is t r ow ał ,  or\y w y p r i e d a w a ł , p i e ­
n i ą d z e  z  w y p r t e d a i y  brane u> ręku s u y m  i w i e ­
d z y  u t r z y m y w a ł , ' z  j a k o w y c h  więc  te n i e  o b i a l n y  
S U n d z i n s k i ,  tak  p n e d  z a l m i  sukces sor ami ,  j a k o  
t e z  i  pr e te n s o r a m i  Ku l i ka  u s p r a w ie d l i w ić  się i  
z  k a p i t a ł ó w  ze br anych ,  i z  pr ocen tó w,  o b o w i ą z u ­
j ą c y m  z o s t a j e , a i e b y  k a i d y  pre tensor  n a l e ż y t ą  
s a t y s f a k c j ą  m ó g ł  odebrać ,  ja k  o tern dekre t  s ą d u  
g ł ó w n e g o  wre m ennego dep ar ta me nt u  z a s t r z e g ł ,  
o b i a l n y  S l e n d u n s k i ,  c zu ją c  się b y d ź  t b w i ą z a ­
n y m  do o d p o w i e d z i ,  po  b e i t e s t ar ne n tn ym  t e y i c i u  
z  te g o  św ia ta ,  c y c a  i a l c y c h  sukcessorow,  sum mę  
n a  rękach  s w y c h  z  l i c y t a c y i  p o z o s t a ł ą , i  ż a d n ą  
k w i t a c y ą  od  o y c a  i a l c y c h  n i e z a p r z e c z o n ą  , d l a  
sp ł acen ia  p r e te n s o r o w  K u l i k a  z  m a s s y  w  s w y m  
ręku  b y ł c y  i z a t r z y m a n e y ,  w y l i c z y ł  t y m c z a s o w ie  
rubl i  s rebr nych  y 5 o ,  b iorąc  n a  one rewers  w  s to­
p n iu  i n s k r y p c j i ,  U c z  po  u p ł y n i e m u  c z a s u  z n a ­
c z n e g o ,  o b i a l n y  S l t n d i i n s k i ,  niechcąc z i a ł m i  
sukces sorami  o b l i c z y ć  się  ,  a n i  t e i  pre tenso row  
do m a s s y  K u l i k a  z a spoko ić ,  p om im o  n a y w i d z i a l -  
n i e y s z e  d o w o d y  w  sądzie  o k a z a ć  się mające,  
p r z e z  i a l c y c h  sukcessorow do  p r z e k o n a n i a  cbza l .  
S l e n d t i n t k i e g o  , t enże  nie j u ż  j a k o  debi tor do  
m a s s y  K u l i k a  d o p e ł n i e n i a , l ecz  j a k o  k r e d y t o t  
u t y t u ł o w a n y ,  p r z e d s i ę w z i ą ł  i a l c y c h  sukcessorow  
o p o w r ó t  s u m m y  z  o g u l n e y  m a s s y  K u l i k a  w  r ę ­
k u  s w y m  z a t r z y m a m y ,  a  do opłacenia  pre tenso­
r o w  n a l e j m y ,  nac iskać,  a  n a w e t  n a b r a w s z y  p r o ­
d u k t u  w  Cfnie c za su  l i c y t a c y i  s p e ł n i a n e j ,  na  z ł o ­
t y c h  8 5 4  gr .  p.  4  t a k o w y c h  n t eo p ła c i l  , ani t e i  
z a  n ie t ta nno ść  sw o ję  w  są d z ie  g ł ó w n y m  depar­
ta m e n tu  w r e m i e n n e g o  z  m a s s y  K u l i k a  w y ł o ż o ­
n y c h  p i e n i ę d z y  n a  spraw ę rubl i  s r ebr nych  J i 6  
n ie p o w r ó c i ł  , c z e g o  i a ł c y  się su kcessorcu  i t  po  
o y c u  swym.  w s z e l k i  onego w ł a ś c i w y  f u n d u s z  na, 
z a ' p o k o j e n i e  p r e te n s o r o w  K u l i k a  p r z y n a l e ż n y ,  o d ­
da ją c e  w  s a t y s f a k c j ą  , na  m o c y  Tćmi iSJ  
w  roku  > 8 s 5  8 bra 6  d n i a  z a s z ł e j  i  de k re tu  s ą ­
d u  g ł ó w n e g o  w r e m i e n r e g o  : 8 so  ro ku  j a n u a r y i  
i 5  d n i a  z a p a d ł e g o , z o b i a ł g o  S le nd  l iń sk ie g o  m a ­
j ą  p r a w o  d o p o m n u ć  się,  i n a  o n y m  c a ł e j  m a s ­
s y  m a j ą t k u  K u l i k a  n a  z ł o ty c h  polsk ich  4 o , o o o  
w y n o s z ą c e j ,  z  pr o c e n ta m i  dupomnieć się, o b i a ł n i  
z a ś  A n d r z e j e w s c y ,  W i n o g r o d t c y  i  R a t y n s k i  do  
m a s s y  K u l i k a  p r e t e n s j ą  m a j ą c e ,  i s  f u n d u s z ó w  
o n e g o  s a t y s f a k c j ą  odb iera jące ,  p o d ł u g  z a s z ł y c h  
w  ich k a t e g o r y a c h  p o s t a n o w i e ń ,  u d o w o d n ić  swe  
p o s z u k i w a n i a  o f i a r ą  p n y s i ę g i  będąc  o b o w i ą z a -  
n e m i , o d  t e g o  d o t ą d  w y m a w i a j ą c  się, na  nie­
pe w no śc i  s w e g o  p o s z u k i w a n i a  o p r z y s i ą d t  n i ede -  
t e rm in u fe  s i ę ,  a z i ą d  i  s a t ys /a j sc y i  z  m a s s y  
w  ręku o b i a ł n e g o  S l e n d z in s k ie g o  p o z o s t a w i a n e j  
nieodbierac ie ,  o b z a łn a  M a r k o w s k a  n a b y w s z y  od  
w ie lu  pre tensorow do  m a s s y  K u l i k a  s top ień  a k ­
t o r s t w a  sum m z a s ą d z o n y c h  i u r e a h z o w a n ,  ch, n ie-  
p o c i ą g a j ą c  o b i a ł n e g o  S l e n d z i n s k i e g o ,  j a k o  m a j ą ­
cego w  ręku s w y m  m a n ę  z  l i c y ta c y i  w y n i k ł ą  
p r z t z  la t  t y l e ,  i z  on ey  k o r z y ś c i  o d n o szą c e g o ,  
na s a m o j e d n t y  schedz ie Lalce g o  o y c a  nale żnośc i  
sobie p r z y z n a n ą  oprz eć  z a m y ś l a s z ,  c b l a ł o w a n i  
S w i ę c i c t y  i B ie l iń sk a  j a k o  sukcessorowie  po sw ym  
o jc u  m a j ą t e k  posiadające ,  zawinione z ło tych  p a l*



€ a ?  g r . g ,  z a  w z t ę te  p r o d u i t a  X m a s i y  K u l i k a
opłac ić  powin niś c i e , o b l a ł n i  H c u w a l d j a k o  u t r z y ­
m u j ą c y  z  z e s z ł y m  i a ł c y c h  o y c t m  dos tawkę  d r z e w a  
n a  wo ysk o  w  mieście k ons ys tu ją ce , i  i n s ł a l l a j ą • 
c y  od  siebie p i s a r z a  o b l a l g o  S w i ę lo r z e c k ie g o , 
do tą d  i a d n e g o  obl iczen ia  się nie u c zy n i ł e ś ,  lubo 
z n a c z n y  k a p i t a ł  o y c o u i  i a ł c y c h  z a w i n i a s z , cb-  
i a ł o w a n y  G n y m a l a  z a  wie lu  i n s k r y p c j a m i  w  ró-  
Łrsych da ta ch  w y d a n e m i  w  ogóle  c i e r .  z ł .  2 0 0  
i  rubl i  s r . 2 ,7 0 0 ,  a niechcąc opłacić  2 o b i a ł n y m  
X .  L a u d a n s k i m  u m ó w i w s z y  się,  w  ex ter iuacyą  
dom  w ł a s n y  od da łe ś , i  nie t y l k o  Łe j u i  zupe łną  
s a t y s f a k c j ą  z a  po sz u k iw a n ie  o b i a ł n e g o  X .  L a u -  
d a ń s k ie g o  u c z y n i ł e ś , lecz  je s c z e  na  w y p r z e d a ż  
d o m u , j a k b y  z a  p r e t e n s y ą  o n e g o i  z g a d z a s z  się,  
a  to j e d y n i e  a b y  z a ł c y  sukcesorowie n a le in o ś c i  
n i e o d z y s k a l i ,  o b i a l n i  Z i e m n ic c y  j a k o  sukcesorowie  
z e s z ł y c h  S tremsk ich  i m a j ą t e k  pos iadające ,  d ł u g  
z ł .  2 0 0 8 ,  sukcessorowie  ze sz ł ego  C y p r y a n a  S i e -  
w r u k a  i  p o s y d u j ą c e  o n ego  d o m  czer.  z ł o t y c h  5 ,  
p i s a r z a  M a l c z e w s k i e g o  sukcessorowie t a  w z ię ta  
belek p ięć  p o  z ł o t y c h  10 w  ogól e  z ł .  poi .  1 0 0 ,  
sukcessorowie  J a n a  Ch o d a sew ic za  rubli  sr. 2 1 0 ,  
K w a r t a l n y  Gałęsk i  rubl i  sr. 9,  K w a r t a l n y  Pióro  
z ł o t y c h  pdl .  70 ,  A l e x a n d e r  S luck i  rub l i  sr. 566, 
K r z y c z e w s k i  rub l i  sr. 3o, K r u k o w s k i  rub li  sr. 3 g ,  
B u t k i e w i c z  rubl i  sr. 6 6 ,  R y n k i e w i c z  sam lub  
dw ó r  rubl i  sr. 5o , X .  L a c k i  rub l i  sr. 36, S t o l a r z  
W o l s k i  rubl i  sr. 2 6  kop.  g 8 ,  R a d a  m i a s t a  z a  
ka ra u ln ie  zrobione  w  roku  2 7 ^ 9  rubl i  sr.  7 7 0 ,  
E l i a s z  M s n d e l o w i c z  ru bl i  sr. 6 0 ,  B o r u c h  rub l i  
sr.  208  kop. 2 0 ,  Be rk o  L e y b o w i c z  S z l a z b e r g  r u ­
b l i  sr. 2 g 6 ,  Jude i  J a n o s 'w i c z  rubli  sr. 36, L e y -  
b a  Ga lem eik  rubli  sr. 46, E l i a s z  l l i r s z o w i c z  r u ­
bli  Sr. 5 , Z e l i k  E l i a s z o w i c z  czer.  z ł .  t o o ,  z e ­
sz ł e m u  o y c o w i  i a ł c y c h  s ię  sukcessorow t a  r a ­
ch u n k a m i  , i n s k r y p e y a m i , no ta tami ,  rewers am i ,  
r e g e s t r a m i  i  l i s ta m i  z a w in ia ją c ,  k tórego  m a j ą t e k  
w ł a ś c i w y  n a  s a t y s f a k c j ą  p re te nsorow  re a ln y c h ,  
remissą  sądu  g łó w n e g o  depar tam en tu  ag o  wi leń .  
j est  p r z e z n a c z o n y ,  sku tk iem j a k o w e y  i a ł c y  się s u k ­
cessorowie do M a g i s t r a t u  wi leńsk iego ja ko  są du  
w y z n a c z o n e g o  po wo łu ją c , pro szą  remissy  w  roku  
1815 m c a E b r a  6 dn ia z a s i ł e y  w ca łey  s:la w yp e  lnie-  
nia ,  dekre tów o t r t y m a n y c h  u> s ą d n e  g ł ó w n y m  wre-  
m i e n n y m  w roku  1812 ja n u a r y i  i 5 dri:a 1 w  m a ­
gis t rac ie  wi leńsk im  1814 m c  a j bra a3 dn ia  w y e x e -  
k w o w a n i a  , n ie ja w ią cym  się pr e t ensor om  a miss y i  
z a p i s a n i a , pre tensorow K u l  ka do f u n d u s z ó w  w r ę ­
k u  S le ndz insk iego  bodących,  i do jego  własnegą  
m a j ą t k u  odesłania,  t a w i n i t ń  na k a ż d y m  z ja śn io ny ch  
z  p rocentam i  tak  na  ż y j ą c y c h , jako  i sukcessorach  
p r z y s ą d z e n i a ,  a w i z a c y i  u z na n ia ,  a d m in is t r a c j i  i  
in w e n ta c y i  m a ją tk u  zss t łe go  Markow sk ie go  riaka- 
t a n i a  , komp or ta cy i  na wszys tk ich  pre tensorow i 
debi torow wsze lkich do w o d o w l i  t r a n z a k t o w  a m i a ­
nowic ie  n a  S lendzinskirn ak tu całego z c zy nnośc i  
i  f u n d u s z ó w  Kul ika ,  a n a  X .  L a u d a n s k i m  R e g e ­
strów int ratę  z  d o m u  Gr  t y  m a y  l i ’ wyświeca jących  
decy d o w a n ia , akta  inkwTiyćy i ,  k a l k u l a c j i  1 w er t f i -  
k acy i  z S l ę d i i n s k i r n , L a u d a n s k i m  i H o u w c l d e m  
p r z e z n a c z e n i a ,  bliskości u z n a n i a  za ł c y m  mkcesso-  
r o m  e x p e n s  p r a w n y c h  na  . k a ż d y m  w p n p i r c y i  
m a s s y  sądzenia ,  i co z rodzaju sp raw y  e xdyu - i z yy-  
n e y  w y p a d a ć  będzie decydowa nia .

R o k u  1822 mies iąca x b r a  dnia  o3 I V c z n y  
św iadczę , i i  ten p ozew  z ins tan cy i  W W J P P .  S ta ­
n is ła wa ,  K aje tana  i  Antoniego  M a r k o w s k i c h  suk ­
cessorow zesz łego  J a n a  1Markowsk iego , po  wszyst -

i l e  osoby t y m  p o z w e m  zajęte,  dla w h  io m o i c i  z a ­
cy to wanych ,  do Gazet  K u r y e r a  L i te ws k ie go  p o d a ­
łe m  1 o ta x i e  1 e x d y w i z y i  m a ją tk u  w s a t y s f a k c j ą  
odda jących  s,ę p r z e z  M a g i s t r a t  wileńs U o z n a j m i ­
łem.  D a t  ut  supra .  J

S ta n is ł aw  B a r y m o n o w s k i  W o ź n y  P t u  U' . l eń
R o k u  1822 decembra  28 d ni a  p r z e d  a k t a m i  

miasta  guberskiego IL d n a  s tawając  obecnie W „ Ł t y 
w y z s y  w y r a ź m y ,  takową  r e l a c j ą  p i j a n e g o  p o z w u  u-  
rz ędów  nie z e z n a ł  p r z y j ą ł e m  1 i e j e s t  w ak ta ch  św ia d ­
czę. J  Misiewicz .

T a k o w y  p o z e w  d i  zw al  a się w K u r y  erze  L i t s w -  
sk im  zamieścić.  J ó z e f  K r z y ż a n o w s k i  P .  B .  M .  I V

S ą d  E x d y w i z o r s k i .
1 S ą d  T a x a to r s k o  E x d y w i z o r s k i  w  maję tnośc i  

h z c z e p ie r m  e xys tu jqcy ,  'pr ze z nacz ony  R e m i s s ą  Są d u  
Glownego o go D e p a r ta m ru tu  Guberni i  Wi te bsk ie  v 
w roku  t e r a ź n i e j s z y m  1822 mca ybra  6 dn ia  z a ­
p a d ł ą ,  n a  w ym ie r zen i e  s a t y f a k c y i  dla k r u l y t o r ó w

*' Pr AJarna  R a p a c k i e g o  je-  
ne a t  ad iu tan ta  b u ła w y  p o h i e y  woysk  vV. X  e twa

t t; ‘J Ó6r ? ° / ? i tał ,ychr P° n i m > tako  to: maję tnośc i  
S z c z e p , e r m  i f d w ą r k u  Jakowcowa ,  p r z e z  wieczys ta  
t a x ę  e x d y w i i y q , w skutek j a k  owcy re m is sy  za U k a ­
z e m  tegoż Glownego S ą d u  p r z e z n a c z o n y , u r z ą d  w  
komplec ie  z g r o m a d z o n y ,  p r z y b y w s z y  w  d n iu  ,ó m c a  

roku  dopiero idącego  do majętnośc i  S z c z e p i e ń -  
m ,  W p r z j t u m n o ś d  strun,  j u r y t d y i c y n  S ą d u  sw o ­
je g o  o twoKzywszy  , p i e r w s z h i j a z d o w e "  czy  n n o ś d e  
p o d  s t a n m s j i ą  stron z a d e c y d o w a w s z y ,  z j a z d  swóy  
P O ^ o r n y  do  majętnośc i  S z c z e p , c m i  n a  dz ień  21 
m c a  augu s ta  roku następującego  ,822 z d - t r r m  n o ­

ne  d o t  k 7  u m ‘z '  Y i t r ° n y  i n t ' r 'S s o » a -  ne, do takowego konkursu  nie o d m i e n n i e  w d n i u
p r z e z n a c z o n y m  p r z e d  p  m i e n i o n y m  S ą d e m  , z d j-
^ o r . l T  su’° ł emi  • tonę ły ,  S ą d  t a x a t o r s k o - t x d y w i .  
morski z  mocy  p r a w ,  i  remissy  sub amiss ione  causae  
ka żd e g o  o tem os trzega  2 p r z e z  ga ze tę  po tró j  Hn

x b ? a \ l  d n i T  8 ° aWiZUie' D a t  r ° i u  1822 m c * 
J oze f  Korsak  Sędz ia Z i e m .  P/u D r y t i e n .  

t y d u j ą c y  E x d y w i z o r .  A l e x a n d e r  P d r y k o u s k ,  
sęaek Ptu N ew .  i E r d y w i z n r .  -

Pre-
Pa d-

Ł -7 i  ~ 7 V -  O n u f r y  L i so w sk if o a s ę d e k  Z-iem. L - p - l s k t  1 E x d y w  tor .

•m J /■
L ic y ta c ja  Dom u.

2. N a  skuj-nk r e z o iu c y i  M a g i s t r a t u  W i l r ń -  
Skiego vv dniu  o  Leraźmeys / .ego mca  xUra n a s ta -  
ł ey ,  podaje się do p o w s z e c h n y  m a d o m o ś c i .  iż 
w  t e r m i n a c h  i s z y m  dnia 22, d ru g im  d m a  26 1 3 c im
dnia 29 m c a  m a r c a  n a s tę p u ją c e g o  i?jq5 r.  u s k u ­
te c z n ia ć  się będzie  publ iczna  w y p r z e d a ż  dom u 
f xdyvvizorsk ego po O święc im sk im  w W i l n i e  n a  
ul icy Spask iey  pod N 60 , p.ojożonego, 1 k to  za  o- 
n y  vv t r z e c i m  a r a z e m  s t a t e c z n y m  t e r m i n i e  n a y .
Więk szą  pos tąp i  . w zupe łności  z abcz y  s u m m ę  
p r z y  t y m  1 a k t o r s t w o  Wieczys te  t a k o w e g o  domu  
pozos tan ie .  D l a  Czego aby  Jc),mość  A m b . e n c i  w po - 
w y z s z y c b  t e r m i n a c h  inlu i ido  tegcż  d o m u  n a s d y -  
yvac się raczyl i ,  w teuj  celu w ydaję  pinie.ysza ja., 
ko de le go w any  u rz ę d n ik  a-.yizaqya. D a t t ' r .  Ś8ga 
x b r a  2y dnia.  J óze t  K r z y ż a n o w s k i  i*. 13. M. VV,

U  u) i u d o m i e n i e .
2 F r y z y e r  czyl i  p e r u k a r z  p r z y b y ł y  z W a r ­

sz a w y  do t u i e y s z e g o  m ia s t a  i mieszka jąc  p r zez  
c a ły  rok; ma z i m  ar  p o w r o c i e  d > W a r s z a w y  za 
te rn r ó ż n e  ro lm ty  p e r u k a r s k . e  przez  ten  c i a V c z a -  
su rob ione ,  jako te;  loki n a y n o w s z e  tak  n a z w a n e  
pa ryz k ie ,  g rzeb ien ie ,  peruki  i opaski ,  o r az  s z e m o -  
n y ,  za n a y m m e y s z ą  cenę  przedaje.  Mieszkanie  moie 
w  do m u  D om ańsk ie go  na I m b a r a c h .

W ł a d y s ł a w  Godlewski .
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